
W ODPOWIEDZI NA APEL
papieża Pawła VI, wzywający
do poświęcenia pierwszego
dnia nowego roku sprawie
pokoju na świecie, patriarcha
moskiewski, Aleksiej, wysto­
sował 30 grudnia depeszę do
spapieża, w której zawiadamia,

• iż w świątyniach rosyjskiego
kościoła prawosławnego od­
prawione zostaną w tym dniu

'tradycyjne modły o pokój w

świecie. v

W RAZIE AGRESJI USA
jpfzeciwko Kambodży „popro­
simy wielkich przyjaciół Kam­
bodży: ZSRR, Chiny, Francję
ó zwiększenie pomocy, której

'

nam już udzielają** — oświad­
czył szef państwa Kambodży
— Norodom Sihanouk , w.

Wywiadzie dla francuskiej
rozgłośni - radiowej „Europę
1”. Odpowiadając na pogróżki
amerykańskie, Sihanouk za­
powiedział, że Kambodża
zwróci się w takim wypadku
do ONZ. ‘

Zeświata
PREMIER ZSRR — A . Kosy­

gin, w wywiadzie udzielonym
japońskiej agencji Kyodo,
podkreślił ponownie, iż ZSRR
kontynuować będzie swą po-
ińoc dla narodu wietnamskie­
go tak długo, aż USA nie za­
przestaną agresji. Mówiąc na*
stępnie o stosunkach
ZSRR a

stwierdził,
ZSRR,

między
Japonią, Kosygin

iż nie jest winą
że nie doszło dotych­

czas do zawarcia układu po­
kojowego między obu kraja­
mi. „Jak się wydaje — o -

świadczył — strona japońska
nie jest jeszcze gotowa do
tego kroku”.

PREZYDENT DE GAULLE,
w przemówieniu noworocznym
Wyraził przekonanie, że Fran­
cja. pewnego dnia będzie mia­
ła możność najlepiej przyczy­
nić się do rozwiązania . kon­
fliktów międzynarodowych w

Wietnamie i na Bliskim
Wschodzie. Wyraził on pogląd,
że aby znaleźć wyjście z tych
konfliktów, nie ma innych
dróg poza tymi, jakie propo
nuje Francja.

Oto jedyny na Swleele kot, któ-
ry trudni się pośrednictwem w

handlu nieruchomościami. Kot
ma potrzebne do tego uprawnie­
nia, Wydane przez angielskie
władze, które otrzymawszy po­
danie, opinie dwóch poręczycieli
i opłatę manipulacyjną,, nie wni­
kając w szczegóły, wydały po­
trzebny dyplom na inąię Qliviera
óreenhąlgha. Kot nazywa się Oli-

YieTj a Greenhalgh tó nazwisko

jego właściciela.
CAF — UPI

Pięcioracżki —

3 dziewczynki i 2 chłopców
w Australii

LONDYN

31 XII 1967 r. przyszły na świat
w szpitalu w Brisbane ,pierwsze
Australijskie pięcioraćzki. trzy
dziewczyni i dwóch chłopców.
< Ich rodzice 36-letnia. Patricia
1 34-letńi Roger Brbham — ma-

ją już czworo dzieci,, dziewczyn­kiwweku5-i7latOrazbliź­
niaki, chłopca i dziewczynkę,
urddzóńe przed rokiem.

. W chwili obecnej żyje na

święcie 6 rodzin pięcioraczków.

Przemówienie prezydenta Johnsona

Agencje zachodnie donoszą, że

prez. Johnson przemawiając
W poniedziałek na swej farmie
w Teksasie zakazał firmom a-

merykańskim dokonywania in­
westycji w krajach Europy za­
chodniej oraz w południowej A-
fryce i zaapelował do turystów
amerykańskich, by przez naj­
bliższe 2 lata podróżowali jedy­
nie po państwach półkuli za­
chodniej. Zarządzenia te są czę­
ścią szerokiego programu Obli­
czonego na zahamowanie odpły­
wu dolara poza granice USA.
Korespondent Reutera podkre-'
śla. że Johnson w swym wystą­

Sekou Toure

PARYŻ

Przewodniczący Rady
stwa i OK FJN — Edward
Ochab wygłosił 31 g.ujnia
1967 r. przed kamerami TV
i mikrofonami Polskiego Ra­
dia, przemówienie^, noworocz­
ne, w którym stwierdził m. in.:

U progu nowego roku pra­
gnę w imieniu ? Rady Pań*

; stwa i Ogólnopolskiego Komi­
tetu Frontu > Jedności Nar,udu
przekazać wszystkim ludziom
pracy w mieście i na wsi
najlepsze życzenia i serdeczne
pozdrowienia noworoczne.

Pragnę również przekazać
wyrazy .uznania i wdzięcznoś­
ci milionom robotników,
chłopów i pracowników
wszystkich dziedzin gospo­
darki narodowej, którzy
swym rzetelnym trudem za­
pewnili wykonanie i prze­
kroczenie niełatwych zadań
Narodowego'Planu Gospodar­
czego w roku 1967.

Szczególnie serdeczne sło­
wa i myśli kierujemy kil tym,
którzy pracują w ciężkich
warunkach, na przykład w

górnictwie pod ziemią,' w

hutnictwie przy robotach go­
rących, w działach szkodli­
wych dla zdrowia, w tran­
sporcie borykającym- się nie­
raz z trudnościami stwarza­
nymi przez zimę, mrozy i za­
wieję; ■

Braterskie pozdrowienia
ślemy żołnierzom, milicjan­
tom, marynarzom, pracowni­
kom służby zdrowia i tysią-,
com robotników, którzy wie­
czoru sylwestrowego nie spę­
dzą w gronie swych rodzin,
lecz na posterunkach służbo­
wych, w zakładach o ciągłym
ruchu.

Wysiłek
pracy dał
ciągu dwu
lizacji bieżącego planu 5-let-
niego. Zwłaszcza zasługują
na podkreślenie rezultaty o-

siągnięte w przemyśle i rol-
l ałetwfe, co pozwala parp
fdzićT^e-rSwTifeż zadania

szego wzrostu ■gospodarki i
kultury narodowej w roku
1968 będą w pełni wykonane,
a Polska Ludowa umocni swą
pozycję w 'braterskiej rodzi­
nie krajów 1 socjalistycznych i
w życiu międzynarodowym.

'

Wszystkim rodakom w kra­
ju i za granicą życzę wszel­
kiej pomyślności oraz naj­
lepszych rezultatów W pracy
dla Polski
dla dobra
Źm między
kich ras i
nentów.

milionów ludzi
piękne rezultaty w

pierwszych lat rea-

Ludowej, w pracy
pokoju i przyj a-

narodami wszyst-
wszystkich konty-

pieniu nie Ukrywał, iż waluta
amerykańska znajduje się w

niebezpieczeństwie.
Johnson zapowiedział takżę,

że w celu zmniejszenia deficytu
bilansu płatniczego, USA prze­
prowadzą cięcia swych wydat­
ków zagranicznych, a także pe­
wnych wydatków rządowych,
Johnson polecił także sekreta­
rzowi obrony i sekretarzowi sta­
nu rozpoczęcie w krótkim czar
sie negocjacji z sojusznikami
USA z . NATO na temat zmniej­
szenia kosztów stacjonowania
oddziałów amerykańskich w

Europie.

ponownie wybrany
prezydentem Gwinei

W Gwinei odbyły się 1

stycznia Wybory powszechne:
dokonano wyboru prezydenta
republiki oraz 75 członków

Zgromadzenia Narodowego.
Prezydentem Gwinei wy­

brany został ponownie Ahmed
Sekou Toure, pełniący obo­
wiązki sekretarza generalnego
partii rządzącej Demokratycz­
nej Partii Gwinei.

Na zakończenie starego roku

I sekretarz KW PZPR

Czesław Domagała
> gościnie u krakowskich hutników

W ’ ? przeddzień
krakowskim hutnikom złożył
wizytę I sekretarz KW PZPR
— Czesław' Domagała ’? oraz

sekretarz KW — Jerzy Pę­
kala. Wygłoszonego przez
tow. Domagalę . noworocznego
przemówienia słuchali nie
tylko uczestnicy spotkania,
ale ..także ot za pośrednic­

twem. mięj^cąjygg^ .rądicwięz-e
la OT-.pracbwpicy .wszystkich'
oddziałów kombinatu (tekst
przemówienia drukujemy na

str
‘

2). ■■
W imieniu. gospodarzy

przemówił dyrektor naczelny

B■1
I sekretarz KW PZPR —z Czesław
Domagała wygłasza okolicznościo­
we przemówienie podczas nowo?
rocznego spotkania z, aktywem
Huty im. Lenina. Obok I sekre­
tarz Komitetu Fabrycznego Hu­
ty— Tadeusz Wachowski i sekre­
tarz KW PZPR — Jerzy Pękala.

Fot. J. Lewicki

UTRO Kraków będzie
pod wpływem niżu. Za­
chmurzenie zmienne z

przelotnymi opadami
śniegu, rano mglisto.
.Wiatr zmięnny 3—6
m/sek. Temperatura no­
cą minus 3, dniem plus
3st.C.

KRAKÓW;
Rok XXIII PISMO POPOŁUDNIOWE Nr 1 (6960)
ODZNACZONE ZŁOTĄ ODZNAKĄ M. KRAKOWA

Kraków, wtorek 2 stycznia 1968 r.

Sylwestra I kómbirfatu '— mgr1liii. Bog­
dan Kołomyjśki, wyrażając
podziękowanie władzom par­
tyjnym i państwowym za o-

gromną pomoc okazywaną hut­
nikom. Gospodarz kombinatu
wyraził uznanie dla wszyst­
kich współautorów doskona­
łych wyników, jakimi Iluta
im. Lenina zakończyła mi­
niony rok Przede wszystkim
zaś dla obu stalowni i zgnia­
tacza, które umożliwiły prze­
kroczenie planów innym wy­
działom. A także dla budo­
wlanych, kolejarzy, remon-

tcwców, dzięki którym • rok
minął 'bez poważniejszych
awarii, a hutnicy zyskali sze­
reg nowych obiektów socjal­
nych. Otrzymali nowe pla­
cówki służby zdrowia, w tym
jedyną w kraju, przyzakła­
dową klinikę chorób zawo­
dowych.' .

" *■-
Życzenia i podziękowania

składał także w imieniu fa­
brycznej organizacji NOT —

mgr inż. Z. Centkówski. Ze­
brani na sali hutnicy skła­
dali gospodarzowi wojewódz­
twa i. sobie wzajem życzenia
pomyślności w Nowym Ro­
ku. (n)

Katastrofalna

powódź w Brazylii
W Brazylii, padające od kilku

dni deszcze spowbdowąły więl-
ką powódź ńa “ obszarze sta­
nu Bahia. Ayezbrąne wody rze-

kL Cąchóeria^ i jej dopływów za­
lały 50-tyśięćźne rniasto Itabu-
na oraz okolice. Itabuna jest
stolicą, pajwiększego w Brazylii
obśzaru- ufrrawy kakao. Powódź
wyrządziła wiele szkód w sa­
mym mieście i zniszczyła znacz*
ne óbszńry plantacji. Łączność z

nawiędzonym klęską żywiołową
obsząręrti jest całkowicie przer­
wana. Wiadomości stamtąd uzy­
skuję się przy pomocy radio­
amatorskich stacji; krótkofalo­
wych.

Pierwsze informacje mówią,
źe w samym Itabuna woda pod­
niosła się na wysokość 3 m.

Wstępne ustalenia szacują licz­
bę ofiar 'śmiertelnych na około
200 osób, Pónad 40 tysięcy ludzi
straciło dąch ną<l; głową.

Krótko...
■ Epidemia grypy, która o- !

garnęła niedawno W. Bryla- |
nię, przybrała szczególnie po- i
ważne rozmiary w rejonie
Londynu. Brytyjskie Minister­
stwo Zdrowia opublikowało
komunikat, że do: 15 grudnia
uK roku na grypę i spowodo- .

wane przez nią komplikację
płucne zmafło 386 osób. W lej
liczbie znajduje śię^rÓWnież'/.
były gubernator generalny
Kanady, Vincent Massey.

❖
■ Z Bostonu donoszą o no­

wej śmiertelnej ofierze pro­
wadzonej w tym mieście tźw.
„wojny gangów”. W, ciągu
niespełna 4 lat zginęło tam
48 osób.

us

■ Do PaTyża dotarły 4 mło­
de turystki czechosłowackie,
zmierzające do Meksyku na

Igrzyska Olimpijskie. Wyszły
one z Pragi .13 października.
Większość trasy zamierzają
przebyć na piechotę, wyłącza­
jąc oczywiście . Kanał La
Manche i Ocean Atlantycki.
Statek dowiezie je z Anglii
do Montrealu, skąd dotrą au­
tostopem do Waszyngtonu, a

dalej powędrują pieszo.

...z dalekopisu

Akcj a ,,Echa" i ZMS

Jasiu Padlikowski z DD w Jasieniu

gpięięm<kr<M?^wildch kolejarzy
Różnych gości » dalekiego świata oglądał salon recepcyjny

na Dworcu Gł., PKP w Krakowie, ale żaden chyba nie byl
goszczony z taką serdecznością jak ten ostatni, i najmłodszy
— 12-letni JASIU PADLIKOWSKI z Domu Dziecka w Ja­
sieniu. Dla niego właśnie kolejarze (pierwsi w DOKP), oe

STACJI KRAKÓW-GŁÓWNY, KRAKOW-GRZEGÓRZKT,
CZYZYNY, ZABIERZÓW, KOCMYRZÓW, MYDLNIKI I DĄ­
BIE ufundowali książeczkę mieszkaniową PKO z wkładem
7.200 zł, zegarek, książkę oraz potężnych rozmiarów paczkę
ze- słodyczami. Na uroczystość przekazania podarków wy­
brano ostatni dzień starego roku, łącząc ją z innymi, miłymi
wydarzeniami: wręczeniem naczelnikowi Stacji Kraków Gł.,
WŁADYSŁAWOWI ŻUKOWI dyplomu uznania za zajęcie
przez załogę I miejsca we współzawodnictwie oraz serdecz-

. nym pożegnaniem 'WŁADYSŁAWA - KORBIELA I TADEU­
SZA NOWAKA, którzy po 30 latach wzorowej pracy odeszli
na emeryturę.

Uroczystości zgromadziły licznie reprezentowanych gospo­
darzy, a wśród nich najbardziej zasłużonych dla sprawy Ja­
sia (którzy też wzywają inne Rady Zakładowe 'do podjęcia
akcji!) tj: przewodniczącego i wiceprzewodniczącego Rady
Zakładowej: KAZIMIERZA GATŁIKA i WŁADYSŁAWA

KAPUSTĘ oraz sekretarza-KZ PZPR ANTONIEGO MAR-,
KIEWICŻA. Z gości Obecni byli m in. przedstawiciele DOKP,
a wśród nich wićedyr. mgr GABRIEL ŻOŁNIERZ i nacz-

ADAM ŻANOWSKI. Jasiowi towarzyszyła wychowawczyni
p. ZOFTA RAFALSKA.

Dziękując serdeczni, krakowskim kolejarzom za .podjęcie
przez nich naszej akcji, dziękujemy też za serdeczność z ja-

j ką swoich gości podejmowali, m. in. kierownikowi zespołu
artystycznego MICHAŁOWI KRUKOWI i (pełniącym „ho­
nory domu” — HENRYKOWI STANGIERSKIEMU i ST.
KIJOWSKIEMU. , (mar)

Toasf ’

noworoczny

Władysława
Gomułki
Tradycyjnym zwyczajem że­

gnano’ stary rok i witano no­
wy- rok — 1968 na zabawie
sylwestrowej, w Komitecie
Centralnym PZPR.

Na kilka minut przed godz?
23.00 przy stołach w Sali Dę­
bowej zajmują miejsca: I se­
kretarz KC PZPR — Włady­
sław Gomułka, członkowie
Biura Politycznego i Sekreta­
riatu KĆ, członkowie KC
PZPR.

O godzinie 12 rozlegają się
dźwięki , uderzeń zegara, o-

znajmiające.nówy rok — 1968,
milknie ożywiony gwar i roz­
brzmiewa tradycyjne „sto
lat”..

Toast wzniesiony przez WŁ
Gomułkę obecni przyjmują
gorącymi oklaskami.

W nowym roku życzymy so­
bie wszyscy - powie­
dział m. in. w toaście Wł.
Gomułka — abyśmy mogli
powiększyć i pomnożyć dobrą
spuściznę roku ubiegłego, a

zarazem usunąć? niedostatki i
ujemne pozycje z jego bilansu.
Pomyślna realizacja zadań,

nakreślonych w Narodowym-
Planie Gospodarczym na rok
nowy — 1968 —■trzeci z kolei
rok bieżącej pięciolatki, bę­
dzie tym- łatwiejsza im więk­
sze poczucie odpowiedzialno­
ści, ■dyscypliny zawodowej

’ i
społecznej cechować będzie
każdego człowieka pracy. ?

Pożar wojny szaleje nadal
w Wietnamie, a odpowiedzial­
ny za to imperializm amery­
kański przygotowuje rozsze­
rzenie .jego płomieni na całe
Indóchiny. Nad Bliskim
Wschodem ciągle wisi niebez­
pieczeństwo ponownego wybu­
chu działań wojennych wskutek
aneksjonistycznych planów
Izraela wobec państw arab­
skich. W interesy pokoju go­
dzi również polityka "Bonn,
zmierzająca do obalenia tery­
torialnego status quo w Euro-

Wszystko to musimy mieć
na uwadze w całokształcie na­
szej poljtyki.

Niech rok 1968 będzie po­
myślny i sprzyjający dla na­
szej socjalistycznej ojczyzny,
dla naszej walki o pokój, dla
nasźych przyjaciół i sojuszni­
ków, dla wszystkich narodów
i państw pragnącyęh żyć w

pokoju i przyjaźni, d)a wszy­
stkich krajów i narodów wal­
czących o swoją wolność.

Życzę wszystkim ludziom

pracy, aby w swej działalno­
ści zawodowej znajdowali du-
żo zadowolenia, aby pomnaża­
jąc dorobek we wszystkich
dziedzinach budownictwa so­
cjalistycznego wiązali swe

własne dobro z dobrem spo­
łecznym. swą własną pomyśl­
ność’ z pomyślnością Polski
Ludowej.



Nad DRW strącono

Mimo ogłoszonego rozejmu
noworocznego, amerykańscy
piraci powietrzni, w dniu 31
grudnia i 1 stycznia kilka-

Rozwija się
arabski ruch oporu

pod okupacją Izraelską
PARYŻ

Korespondenci zachodnich
agencji prasowych

' zamiesz­
czają informacje o ożywieniu
działalności organizacji arabi
skiego ruchu' oporu na tere­
nach okupowanych przez woj­
ska izraelskie. Korespondenci
piszą m. in. o niektórych ak­
cjach tej organizacji w arab­
skiej części Jerozolimy oraz w

strefie Gazy.
Ifa murach meczetu w arab­

skiej części Jerozolimy, oku­
powanej przez wojska izrael­
skie, wypisano w dzień Nowe­
go Roku Czarną farbą napisy:
„Precz z: okupantami”, „Izra­
elczycy wracajcie do swego
kraju”.

ARTYLERIA IZRAELSKA
OSTRZELAŁA

> OBÓZ UCHODŹCÓW
Jak donoszą z Ammanu,

jordański rzecznik wojskowy
oświadczył, że 1 bm. artyleria
izraelska ostrzelała obóz u-

chpdźców arabskich na wscho­
dnim wybrzeżu Jordanu. Trzy
osoby zostały zabite, a 6 ran­
nych.

Bormann

ukrywa się w Brazylii?
LONDYN
Londyński „Sunday Times”

opublikował rewelacje dotyczą­
ce niejakiego E. K . Wiedwaldą,
b. kaprala SS, który twierdzi*
iż pomógł M* Bormannowi w ti-
cieczce z Niemiec, a później od­
wiedził go w Brazylii. Według
Wiedwalda, Bormann żyje w

obozie nazywanym „Kolonie
Waldner 555” położonym 2 kur
od zachodniego brzegu Parany
óraz 24 km na północ od gra­
nicy brazylijsko-paragwajskiej.
Wraz z Bormannem ma przeby­
wać tam od 40—60 mężczyzn
gotowych stanąć w każdej chwi­
li w jego obronie.

Więdwald stwierdził też w

rozmowie z środkowoeuropej­
skim korespondentem „Sunday
Times”, iż posiada wiadomości
o 2 innych zbrodniarzach —

szefie gestapo, H. Muellerze
oraz o zbrodniczym lekarzu z

Oświęcimia, J.-
'

Mengele. Twier­
dzi on, że Mueller mieszka na

przedmieściu Natalu w Brazylii,
a Meńgęle służy jako lekarz w

randze majora w armii Para­
gwaju,

Kronika wypadków
• W ciągu dwóch świątecznych

dni ńa terenie województwa mia­
ło miejsce 9 'wypadków drogo­
wych. Dwa z nich zakończyły się
tragicznie. W Raszowie (pow.
Kraków) wpądł w poślizg i ude­
rzył o przydrożne drzewo , samo­
chód osobowy, prowadzony przez
Zbigniewa Szadurśkiego (zam. w

Gliwicach), Wskutek ciężkich o-

brażeń zmarła pasażerka tego sa­
mochodu 61-letnia Wiktoria Gu-
lik (zam. w Gliwicach). • W Ol­
szynach (pow. Brzesko), również
na skutek poślizgu, wpadł dó ro­
wu i przewrócił się samochód
ciężarowy tarnowskiej placówki
Przeds. Bud. Elektrowni w Ka­
towicach. Jadący w kabinie kie­
rowcy 13-letni Marek Nytko
(zam. W Tarnowie), poniósł śmierć
na miejscu. ® W Zakopanem we

własnym mieszkaniu uległa
śmiertelnemu zatruciu czadem 28-
letnia Wiktoria Kuima.

W dniu 29 grudnia 1967 r.

zmarł nagle

STANISŁAW

FLISZKIEWICZ
długoletni', zasłużony pra­
cownik Krakowskich Za­
kładów Betoniarskich i Żel­
betowych w Krakowie-Czy-
żyńach, o czym zawiada­
miają

DYREKCJA .

RADA ZAKŁADOWA,
RADA ROBOTNICZA
i ZAŁOGA

krotnie naruszali przestrzeń
powietrzną Demokratycznej
Republiki Wietnamu oraz

bombardowali gęsto zalud­
nione rejonyt

W . dniach zawieszenia bro-
nL wynika z pierwszych
doniesień. zestrzelono nad
DRW 2 samoloty USA........

Ogólna - liczba samolotów
USA strąconych nad tery­
torium DRW od 5 sierpnia
1964 r. wynosi już 2.684.

W 1967 r. nad DRW ze­
strzelono 1063 samoloty USA,

o,.3$ proc, więcej niż w

roku poprzednim..
Wietnamska Agencja In­

formacyjna podała, że w

1967 r. wzięto do niewoli
więcej- pilotów USA niż łącz­
nie w latach 1965—1966. Po­
ważne sukęęsy osiągnięto
również w walce z amery­
kańskimi okrętami wojenny­
mi. W 1967 t. pociski artylerii
przybrzeżnej DRW
65 jednostek USA.

PARYŻ

Podczas noworocznego za­
wieszenia broni w Wietnamie
południowym, doszło do 168
różnych incydentów.

ugodziły

Repatriacja egipskich
jeńców wojennych

LONDYN

Ża pośrednictwem Mię­
dzynarodowego Czerwonego
Krzyża, repatriowano 1 stycz­
nia 500 egipskich jeńców wo­
jennych, którzy przebywali w

obozach izraelskich.
Jest to pierwsza tego rodza­

ju akcja od Czerwca ub. ro­
ku, Dotychczas MCK pośred­
niczył tylko w wymianie ran­
nych żołnierzy. Wśród repa-,
triowanych ma się znajdować
dwóch wyższych oficerów
ZRA. Nie podano ich Tangi.

W izraelskich obozach je­
nieckich znajduje się jeszcze
przeszło 4 ty.s* żpłnierży j o-,
ficerów ZRA. - -

,
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Walki wokół Sany?
Na budowę tego modelu gotyc­
kiej katedry, która trwała 4 lata,
użyto 50.000 zapałek. Mierzy on

blisko metr długości i pół me-

tra wysokości.

Brawo

„mostostalowcy"!
Poważnym sukcesem odniesio­

nym na przełomie 1967/68 legi­
tymują się brygady krakowskie­
go „Mostostalu” : S. Płonki, J.
Kowalskiego, F. Polanówskiego,
Z. Dobranowskiego, J. Pamuły,
3. Pabisia, W. Łyżwy, W. Mar-
czyka, H. Kurgiela, A. Wesołow­
skiego. Brygady te pracujące
pod kierownictwem inż. K.Sta-
rzaka i mistrza J. Kmetyka do­
konały montażu płyty funda­
mentowej pod klatkę roboczą
urządzeń walcowni slabing w

kombinacie im. Lenina.
Montaż wymagał wielkiej do­

kładności. Trzeba było ustawić

płyty ważące kilkaset ton z do­
kładnością do... 0,4 milimetra.
Przy tak potężnych elementach
Uzyskanie takiej precyzji jest
wielkim sukcesem „mostosta-
lowców”, a dodajmy, realizacja
tego przedsięwzięcia została za­
kończona na 10 dni przed usta­
lonym terminem.

Tak więc ,z nowym rokiem
możną podjąć roboty związane
z zalewaniem betonem ułożo­
nych płyt, a następnie rozpo­
cząć montaż klatki' walcowni­
czej — urządzenia mającego
decydujące znaczenie' dla całe­
go kompleksu nowoczesnej wal-

2 cowni- (bp).

ECHO KRAKOWK

Port w Gdańsku nocą,

CAF — Uklejewski

L

Z kraju
„NOWOŚCI — DZIENNIK

TORUŃSKI”, to nazwa no­
wego, cedziehnęgo pisma po­
południowego, którego pierw­
szy numer ukazał się 30
grudnia w Toruniu.

Z OKAZJI 15-lecia Pol.
skiej Telewizji/, minister
kultury i / sztuki przyznał
odznaki „Zasłużonego dzia­
łacza kultury” pracownikom
TV. Odznakę otrzymał m.

in.: Jerzy Kaszycki — mu­
zyk (Kraków) i Czesław
Kruszelnicki —' dziennikarz
(Kraków).

Z DNIEM 1 STYCZNIA —

w miejsce Centralnego Za­
rządu Uzdrowisk utworzone
zostało — decyzją uchwały
Rady Ministrów zjedno­
czenie „Uzdrowiska Polskie”-
Zarządzać ono będzie gospo­
darką 25 przedsiębiorstw u-

zdrowiskowych w całym
kraju. Zjednoczenie podlega
bezpośrednio ministrowi
zdrowia i opieki społecznej.

O BLISKO 58 KM przybli­
ży się Śląsk do Giewontu,
już w najbliższym sezonie
letnim. O tyle skróci się dro­
gę dojazdu ze Śląska do Za­
kopanego, oddany bowiem
zostanie do użytku jeden z

najpiękniejszych w Polsce,
odcinek tżw. < drogi karpac­
kiej. Prowadzić on będzie
przez Zawoję, Przełęcz Kro­
wiarki, Zubrzyce, Jabłonkę
i Chochołów dó Zakopanego.
Wyeliminuje to dotychczaso­
wą jazdę jprzez Kraków —

najbardziej przeciążoną ar­
terię kołoy&^-W kraju,/

GENEWA

Agencja Reutera podaje, że

Międzynarodowy Komitet Czer­
wonego Krzyża opublikował 1
bm. komunikat, z którego wy­
nika, iż wokół stolicy Jemenu,
Sany toczł^ się zacięte walki
między republikanami, a siłami
rojalistycznymi. Szczególnie wy­
soka ma być liczba ofiar wśród
ludności cywilnej.

Inne źródła nie potwierdzają
informacji o starciach

Sany.
wokół

Samolot

na spadochronie
NOWY JORK

K. Lakehurst w USA przepro­
wadzono eksperyment, który
może odegrać poważną rolę w

zwiększaniu bezpieczeństwa pa­
sażerskiej komunikacji lotni­
czej.

Pilot - oblatywacz, Thomas
Walker, lecąc czteroosobowym
samolotem, odłączył od niego
skrzydła, po czym kadłub wy­
lądował na ziemi przy pomocy
spadochronu. Wynalazcy praco­
wali nad tym systemem od bli­
sko 20 lat.

Podczas próby w Lakehurst,
pilot wyłączył silnik samolotu
na wysokości 1.400 m.

KrT(6W

Szpital w Kapsztadzie
szuka odpowiedniego
„dawcy" serca

PARYŻ
Personel szpitala Groote

Schuur w Kapsztadzie przy­
gotowuje się do nowej opera­
cji przeszczepienia serca ludz­
kiego. Następny pacjent, 58-
letni Philip Blaiberg został
przewieziony już dó szpitala:
stan jego zdrowia budzi po­
ważne obawy.

Głównym problemem jest
w chwili obecnej znalezienie
odpowiedniego „dawcy” serca

NRF buduje
reaktory nuklearne
, BONN

Jak stwierdza dziennik „Die
Welt”, w końcu obecnego
dziesięciolecia NRF dyspono­
wać będzie trzema reaktorami
nuklearnymi* mogącymi pro­
dukować taką ilość ; plutonu,
która pozwoli na skonstruo­
wanie około 30 bomb atomo-

wych. /

Procesy technologiczne sto-
-sowane -grzy, budowie reakto- >

w' NRF‘ fcćfeą’' być wyko- ;
rzystane dla produkcji broni
nuklearnej stwierdza dzien­
nik, wyciągając z tego wnio­
sek, iż „NRF jęst potencjal­
nym mocarstwem nuklear-

—••— 5

Wodoodporne kapelusze
Pojawiają się nowości kapę-:

lusznicze. Na pierwszym miej­
scu wymienić należy męski ka­
pelusz, niemnący i wodoodpor-;
ny, wytwarzany Wg wzorów
szwajcarskich. Surowcem jest
włos króliczy zmieszany z ani-.
laną. Handel zamówił na razie
24 tys. sztuk takich kapeluszy.

Austria

w zaspach śnieżnych
WIEDEŃ
Cała Austria znajduje się w

zaspach śnieżnych. Od połud­
nia 1 bm. pada tam nieustannie

śnieg. Ruch drogowy został po­
ważnie sparaliżowany. Do Wie­
dnia trudno się dostać. Radio
wiedeńskie wzywało wczoraj ■
wieczorem kierowców, by za­
kładali’ na koła łańcuchy^

—....

Noworoczne życzenia
dla gospodarzy miasta

W dzień Nowego Roku siedzi­
bę Prezydium RN m. Krakowa
odwiedziły liczne delegacje za­
kładów pracy, organizacji spo­
łecznych, studentów i wojska,
by tradycyjnym zwyczajem do­
konać wpisu do księgi życzeń.

Przewodn. Prez. RN m. Kra­
kowa — Z. Skolicki podejmo­
wał m. in. noworocznym toa­
stem rektora najstarszej pol­
skiej uczelni —prof. dr M. Kli­
maszewskiego. (aż)

W „Lajkoniku"
3,7,23,33,45

Dodatkowa 6.

Karolinka
3,9,24,25,37
Dodatkowa 20

końcówka banderoli 49138

Czesława Domagały
na spotkaniu z aktywem

Huty im. Lenina
OBYWATELE I TOWARZYSZE!

B obiegł końca rok 1967. Dobrą tradycją stało się, że z tej
okazji dokonujemy podsumowania naszej gospodarczej,
społecznej i politycznej działalności.

Niedówno prasa doniosła o wyprodukowaniu — po raz

pierwszy w historii naszego kraju — dziesięciomilionoWej
tony stali w skali rocznej. Cieszymy się z tego wielkiego
sukcesu.- Szczególny powód do dumy macie jednak Wy, kra­
kowscy hutnicy, ponieważ przeszło jedna trzecia całej pro­
dukcji stali naszego kraju, wyszła z potężnych, nowoczesnych
pieców Waszego kombinatu, noszącego imię genialnego przy­
wódcy Wielkiej Socjalistycznej Rewolucji Październikowej —

Włodzimierza Lenina. ■ ’
.

Wielu z Was znane jest opowiadanie o naszym królewskim
pośie, który niegdyś, znalazłszy się u niemieckiego cesarza,
rzucił złoty pierścień do, pokazywanych mu z pychą, wiel-
kićh skrzyń ze skarbami i wypowiedział znamienne słowa;,
„Idź złoto do złota. My Polacy, bardziej kochamy się w że-

' lazie”. .

Słowa te długo nie znajdywały potwierdzenia w dziejach
naszego kraju. Nawet jeszcze w Polsee sanacyjnej' roczna

produkcja stali wynosiła mniej* niż połowę, obecnej produk­
cji Kombinatu im. Lenina. A przecież zdajemy sobie dobrze

sprawę ż tego, że o. potędze ekonomicznej państwa, a. jego
silę militarnej, może świadczyć przede wszystkim ilość pro­
dukowanej stali.

Chciałbym tu podkreślić, że słowa królewskiego posła zna­
lazły pełny, praktyczny wyraz dopiero w Polsce Ludowej-
Miliardy złotych wydatkowane w ostatnim dwudziestoleciu
na budęwę Huty im, Lenina w latach socjalistycznej indu­
strializacji, zwracają się dziś z ogromną nawiązką. Wystarczy
stwierdzić, że ■wartość globalnej produkcji Huty im, Lenina
za rok 1967 — według cen zbytu — sięga 17 miliardów zło­
tych, a czysty zysk, przekazany do skarbu państwa wyniesie
około 2,4 miliarda złotych, to jest 66 milionów więcej, niż
w roku ubiegłym.

Jest to Wasz, Towarzysze Hutnicy, wielki wkład do gospo­
darki narodowej. To są Wasze niewątpliwe sukcesy, za które
należą Wam się słowa najwyższego uznania i serdecznej po­
dzięki. Dlatego pozwólcie, że z okazji Nowego Roku, w imie­
niu Egzekutywy KW PZPR i swoim własnym, przekażę Wam,
a za Waszym pośrednictwem całej, trzydziestotysięcznej zało­
dze Kombinatu im. Lenina w- Krakowie, serdeczne gratulacje
i życzenia osiągnięcia jeszcze większych sukcesów w budowie
socjalizmu oraz wszelkiej pomyślności w życiu osobistym.

. OBYWATELE! TOWARZYSZE!
Miniony rok przyniósł dalszy postęp i: wszechstronny <roz-‘

wój całego krakowskiego regionu. Wzrost produkcji Waszego
Kombinatu ‘ i rozbudowa /najmłodszej dzielnicy Krakowa —

Nowej Huty — są tylko częścią przemian/i sukcesów, któ­
rych twórcami jest społeczeństwo krakowskiej ziemi.

Każdy .dzień, każdy miesiąc niesie ze sobą, dostrzegalne na

każdym kroku, zmiany, które czynią nasz region coraz bogat­
szym i piękniejszym. Nikną rudery i ponure* brudne niegdyś,
dzielnice starego Krakowa oraz innych miast województwa-
W podhalańskich, cierpiących przed laty skrajną nędzę, wio- *

■skach, bielą się w słońcu liczne, nowe, murowane domy mie-
: Szkalnó'^»ŻWu'dówańia»gosjfó.dąrćzę'. ^'7/'./“’//;/./// ,y/7"'

Posłużmy się jednak cyframi, które są najbardziej kon­
kretnym obrazem naszej gospodarki. Według przewidywań,
globalna wartość produkcji przemysłowej krakowskiego re­
gionu w 1967 r. wyniesie ponad 83 miliardy zlotyęh, to jest
o 8,3 proc, więcej niż w roku 1966. Łącznie na inwestycje
wszystkich typów wydaliśmy w 1967/roku. około 13 miliar­
dów złotych. Budowaliśmy nowe i rozbudowywaliśmy istnie?
jące obiekty przemysłowe, gospodarcze, socjalne i kultural- .

ne. Dzięki temu zatrudnienie w gospodarce uspołecznionej
wzrosło o blisko 25 tysięcy osób.

W 1967 roku wybudowaliśmy 386 km nowych dróg lokal­
nych o nawierzchni twardej i 33 nowe mosty. ZęlektryfikOę^,
wane zostało 45 wsi, doprowadzono energię elektryczną dó
4500 gospodarstw chłopskich i około 200 obiektów użyteczno­
ści publicznej. Tak więc już 88 proc, ogólnej liczby wsi w wo­
jewództwie krakowskim korzysta z elektryczności.

Warto tu dodać, że przed wojną, było zelektryfikowanych
w krakowskim województwie zaledwie 47 wsi.

Z uznaniem należy podkreślić, dalszy, znaczny rozwój czy­
nów społecznych. Trzeba cenić i pielęgnować ten szlachetny
zryw społeczeństwa, jego aktywność w podejmowaniu ży­
wotnych problemów związanych z rozwojem poszczególnych
wsi, osiedli i miast. Szacuje się, że w roku 1967 wartość inwe­
stycyjnych czynów społecznych osiągnie kwotę 413 milionów
złotych, w tym 256 milionów złotych wyniesie wartość czy- 1

nów drogowych. .

Stały postęp i dużą poprawę notujemy w rolnictwie. Glo­
balna wartość produkcji rolnej w województwie wyniesie
w br, około 15.700 milionów złotych. Oznacza to wzrost w Po­
równaniu z rokiem 1966 o około 740 milionów. Plony 4 zbóż
z 1 ha osiągnęły wysokość 19*5 q. Jest to również znaczny
wzrost w stosunku do 1966 r., kiedy wydajność 4 zbóż wyno­
siła 17,8 q z 1 ha. Ten niewątpliwy sukces osiągnięty został
między innymi w wyniku wzrostu dóstiw nawozów sztucz­
nych, które wynosiły w roku 1967 około 154 tys. ten. Na 1 ha

użytków rolnych przypadłe w bieżącym roku 59 kg nawo­
zów NPK.

Oto tylko kilka cyfr* obrazujących tempo i kierunki roz­
woju ziemi krakowskiej. Mamy czym cieszyć się, mamy być
z czego dumni.

Pozwólcie, że z okaz# Nowego, 1968 Roku, w imieniu Egze­
kutywy Komitetu Wojewódzkiego PZPR i swoim własnyńt,
przekażę wszystkim ludziom pracy regionu krakowskiego,
najserdeczniejsze gratulacje i gorące życzenia.

Pozdrawiam naszych górników, którzy wydobyli z krakow­
skich kopalń 12 milionów ton węgla oraz Setki tysięcy ton

cynku i ołowiu. Pozdrawiam hutników, którzy dostarczyli
naszej gospodarce narodowej 3.780 tysięcy ton stali, 3,5. mi­
liona ton koksu, 2,3 miń ton blach, 43 tysiące kilometrów rur.

Przekazuję pozdrowienia załogom przedsiębiorstw budow­
lanych, które w bieżącym roku w najwyższym stopniu zreali­
zowały plany budowy izb mieszkalnych, obiektów szkolnych
i innych. Pozdrawiam robotników oraz pracowników prze­
mysłu chemicznego i metalowego, którzy wykonali z nad- ,

wyżką swoje plany produkcyjne, poprawiając jakość wyro­
bów dostarczanych na rynek krajowy i zagraniczny.

Serdecznie pozdrawiam klasę robotniczą, realizującą ofiar?
nie i niestrudzenie, napięte produkcyjne zadania.

Pozdrawiam rolników i'agronomów, zootechników i dzia­
łaczy wiejskich, wprowadzających w czyn program rozwoju
produkcji rolnej krakowskiej wsi. .

_

Pozdrawiam inżynierów i techników, naukowców i lekarzy,
twórców i nauczycieli oraz wszystkich działaczy politycz­
nych, kulturalnych i społecznych. *-i

Wszystkim ludziom pracy oraz wszystkim mieszkańcom
pięknej krakowskiej ziemi, życzę dalszych sukcesów w so­
cjalistycznym budownictwie, w walce o lepsze, szczęśliwsze
jutro! .

•
,

życzę wszystkim ludziom dobrej woli dużo zdrowia.

Szczęśliwego NOWEGO ROKU!
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Wymiana kabli

regionie krakowskim
będzie budowa wielu

pod-
no-

.WIELKI ROZWÓJ
PRZEMYSŁU

Bogato prezentuje się pro­
gram dalszego rozwoju
Ziemi krakowskiej, który

realizowany będzie w bież. roku.
Program ten zostanie ostatecznie
przedyskutowany i zatwierdzo­
ny na jutrzejszej sesji WRŃ.

1

W
jęta _

wych zakładów przemysłowych;
Przy podejmowaniu decyzji o

lokalizacji -tych zakładów kie­
rowano śię troską o odciążenie
przeinwestowanegó ośrodka kra-

kowskiego, a także potrzebami
akcji deglomeraćyjhej Górnoślą-

'

skiego Okręgu Przemysłowego.
Równocześnie w centrum uwagi
znajdował się problem aktywi­
zacji małych miast i miasteczek
i tych rejonów ziemi krakow­
skiej, które dotąd nie były na-

leżyćie rozwijane gospodarczo.
Plan centralny przewiduje za-

tęm budowę zakładów przetwór­
stwa , hutniczego w Bochni, za­
kładów prefabrykacji dla po­
trzeb przem. węglowego w Żyw­
cu oraz zakładów eksploatacji
kruszyw w Tresnej. W Limano­
wej i Suchej otrzymały lokali­
zację filie Krak, Fabryki Apa­
ratów Pomiarowych i Wytwórni
Sprzętu Komunikacyjnego. Plan
terenowy mówi o budowie już
w tym roku zakładów stolar­
skich w Myślenicach, zabawkar-

nimtuimiiiiiiniiuiiiiiiiiinuiuiiuiiiiiiimiHH

skich w Grybowie, wikliniars-
kieh w Niepołomicach, fabryki
mebli w Suchej,; produkcji
odzieżowej w Dobczycach, stacji
obsługi samochodów w Makowie
i in.

Resort górnictwa i energetyki
zapowiada m. in. podniesienie
zainstalowanej mocy w elek­
trowni Siersza II do 750 MW,
oddanie do eksploatacji nowych
poziomów wydobywczych w ko­
palni „Jaworzno” dzięki czemu

Wydobycie wzrośnie tu w latach
.. .. . olę_ tys;

Nie można
chemii. W
Zostaną do

polioctanu
i się

1968—69 o dalszych
ton ^ęgla rbcziiie.

pominąć wielkiej
Oświęcimiu oddane
Użytku: wytwórnie ___ _

winylu, octanu, rozbuduje się
i zmodernizuje działy wytwa­
rzające kauczuki syntetyczne, w

Tarnowie - wytwórnię polichlor­
ku winylu, akrylonitrylu, kwa­
su siarkowego. Przemysł ciężki
zapowiada poważną rozbudowę
m. jn. kopalni < „Trzebionka”,
Zakładów Górniczych „Olkusz”.
Przem. terenowy zapowiada
dalszą rozbudowę i moderniza­
cję zakładów mleczarskich w

Chrzanowie, Pilicy, Tarnowie,
przetwórstwa warzywno. - owo­
cowego i zakładów stolarskich
w Brzesku, zakładów torfowych
W Czarnym Dunajcu itd. Resort

przem. spożywczego zapowiada,
iż w najbliższym czasie oddany
zostanie do użytku olbrzymi ele­
wator zbożowy, w Kostowie
PQjv. Miechów.

Z obszernego programu . dal­
szego rozwoju ziemi krakow­
skiej wybierzemy jeszcze jeden
niezwykle doniosły problem.
Jest nim rzecz jasna, -- bu­
downictwo mieszkaniowe. Plan
budownictwa mieszkaniowego
zarówno typu miejskiego jak i

wiejskiego zakłada- oddanie ■w

bież, roku ok. 9 .250 mieszkań o

28.284 izbach. Najbardziej bu­
downictwo rozwijać śię będzie
w takich miastach jak "Barnów,
Nowy Sącz, Nowy Targ, Oświę­
cim, Chrzanów.

Nie oznaczą to, że w ciągu br.
osiągniemy zdecydowaną poprą--
wę warunków mieszkalnych lu­
dności, zwłaszcza na wsi. .Jeśli
na terenie miast i osiedli na ko­
niec 1967 r. wskaźnik zagęszcze­
nia na 1 izbę wynosił 1,5 osób,
to z końcem br. ma wynosić
1,46 — na wsi zaś z 2,05 osób
na 1 izbę wskaźnik zmniejszy
śię tylko do 2,02 osób. Jest to

spadek zaledwie minimalny.

O WIELU PROBLEMACH —

JEDNYM ZDANIEM

Nie chcemy byó złośliwi, ale
zapewne wielu uczestników o-

brad i konferencji na pamięć
zna piękny żyrandol, zdobiący
sufit sali konferencyjnej dy-

rekcji Huty im. Lenina. Wobęć
tego zdjęcie publikujemy dla
tych nielicznych, którzy nie

spoglądają podczas obrad w su­
fit. Fot. J. Rośkiewicz

Utytułowane brygady

Nowa Huta otrzyma
pięć szkół podstawowych
. inwestycje szkolne w tym ro-

kil wzrosną w Nowej Hucie o

11,1 proc, ogólnego stanu bu-
dyftków, istniejących już w

dzielnicy dla potrzeb oświaty.
Trzy nowe szkoły podstawowe
o łącznej ilości 47 izb lekcyj­
nych oddane zostaną do użyt­
ku w Bieńćzycach Nowych,
dwie pozostałe — w osiedlach
wiejskich Luboćza i Wadów,
gdzie nastąpi przeprowadzka
dzieci ze starych budynków do
nowych, doskonale wyposażo­
nych obiektów.

Ponadto przewiduje się dal­
szy wzrost liczby oddziałów w

liceach ogólnokształcących z 38
do 43 oraz Zwiększenie liczby
Jtursów w, szkołach podstawa-
wych dla dorosłych.

ZIELONE ŚWIATŁO
DLA ROLNICTWA

(aż)

Komunikat MO
KO MO Stare Miasto prowa­

dzi postępowanie karne, prze­
ciwko Antoninie W., kosmetycz­
ce zatrudnionej w Zakładzie
przy ul. Brackiej 6, podejrza­
nej o systematyczne kradzieże

.drobnych kwot pieniężnych na

szkodę klientek. Osoby poszko­
dowane proszone są o zgłosze­
nie się w KD MO Stare Mia-
s*Ó, ul. Szeroka 3S, pok. 11, tel.
220-81, wewn. 14.

Bardzo ambitne zadania
stawione zostały w zakresie

podnoszenia plonów zbóż. Znaj­
duje to pełne uzasadnienie jeśli
się zważy, że rolnictwo otrzyma
Znacznie więcej nawozów mine­
ralnych, środków ochrony ro­
ślin, że prowadzona będzie bar­
dziej racjonalna gospodarka wo­
dna niż w latach ubiegłych. Już
w planie na rok bież, zakłada
się, iż na.l ha użytków rolnych
przypadać będzie ok. 77 kg na­
wozów mineralnych, co w sto­
sunku do średniej z lat 1964— 67
stanowi wzrost o ponad 50 proc.
Dla rolnictwa ziemi krakowskiej
zabezpiecza się 3.359 ton środ­
ków ochrony, roślin, zwłaszcza'

grzybo- i chwastobójczych.
Wzrost nawożenia i sprzyjają­
ce warunki atmosferyczne w ub.
roku pozwoliły, pa uzyskanie
korzystnej poprawy w zakresie
produkcji ziemniaków i siana.
Stanowi' to podstawowy czynnik
przy planowaniu zwiększenia
hodowli zwierząt. Największy
wzrost przewiduje się w hodow­
li bydła, gdyż ze średniej . lat
1964—-67 wynoszącej 715,8 tys.
sztuk do 730 tysięcy sztuk W
1968 roku. W regionie kra­
kowskim chodziło będzie przede
wszystkim 0 zwiększenie pro­
dukcji żywca i mleka. Ten
wzrost produkcji żywca oraz

mleka ma nastąpić tylko częś­
ciowo poprzez wzrost pogłowia
zwierząt — w zdecydowanym-
zaś stopniu przez poprawę ja­
kości pogłowia, lepsze jego ży­
wienie odpowiednimi paszami
naturalnymi i pochodzenia prze­
mysłowego.

po-

Nie sposób omówić wszystkich
.propozycji planu 1968 r. Zasy­
gnalizujemy o niektórych jed­
nym zdaniem: kontynuowane
będą poszukiwania naftowe, a

nakłady przeznaczone na ten
cel sięgną ok. 370 min zł; roz-

poczną śię
'

roboty budowlane

przy realizacji zbiornika wod­
nego w Niedzicy-Czorsztynie;
DOKP — Kraków kontynuować
będzie rozbudowę stacji Tarnów,
elektryfikację linii Kraków
Oświęcim (na śzlaku Prokocim—
Skawina), usprawniać połącze­
nia miastowe m. in. Kraków —

Katowice; w ramach budowy
dróg państwowych kontynuowa­
ne będą m. in. prace pr?y bu­
dowie drogi Zawoja — Zubrzy­
ca Górna, rozpocznie się budowa
drogi Cło — Niepołomice — Łęż-
kowice; wybudowanych Zostanie
361,2 km dróg lokalnych i 44

mosty, z czego w ramach czy­
nów społecznych 340 km dróg 1
3 mosty.

B. PIECZONKOWA

Weszły już w hutniczy zwy­
czaj uroczyste spotkania,
związane z dekorowaniem od­
znakami Brygad Pracy So­
cjalistycznej. Spotkania mają
często charakter rodzinny —

uczestniczą w nich nie tylko
Koledzy ale i współmałżonko­
wie wyróżnionych pracowni­
ków. Kończą się na ogół wy­
stępami artystycznymi, fun­
dowanymi przez
rów i rozmową
czarnej.

Ostatnio odbyło
ste wręczenie tytułów BPS 8
brygadom wydziału ~ remontu

maszyn i urządzeń Huty im.
Lenina, brygadom: W. Samka,
T. Litwy, S. Mrugały, J.
Skrzyneckiego, A. Pieczyraka,
S. Przeklasy, S. Nykla, A.
Kucały. Odtąd W wydziale
tym' jest 51 Brygad Pracy So­
cjalistycznej a 16 brygad wal­
czy o uzyskanie tytułu. We
współzawodnictwie uczestnik

organizato-
przy pół-

się uroczy*

czy ok. 80 proc. pracowni­
ków.

Niedługo zapowiada się ko­
lejne uroczyste spotkanie z

podobnej okazji: rejonowy
oddział remontów warsztato­
wych, kierowany przez inż.
Cz. Mularczyka otrzyma —

przyznany już — tytuł Od­
działu Pracy Socjalistycznej.
Będzie to czwarty z kolei w

tym wydziale -— Oddział Pra­
cy Socjalistycznej. (n)

Czytelnik z os. Sportowego.
Dlaczego ul. Bulwarowa nie
jest oświetlona na odcinku od
ąl. Lenina do Szkoły ńr 102, a

resztę ulicy oświetla có druga
a nawet co piąta lampa?

Złe funkcjonowanie oświe­
tlenia na w/w odcinku zaist­
niało na skutek niesprawności
kabli, oraz na skutek przystą­
pienia Zakładu Energetycznego
do robót związanych z syste­
matyczną wymianą kabli, któ­
rych okres eksploatacji już
minął. Do tej pory wymienio­
no już kable na głównych ar*
teriach NH, a całkowite ukoń­
czenie wymiany kabli przewi­
duje się w I półroczu 1968 r.

(am).

Względy bezpieczeństwa

Maszyny szyją i prasują
konfekcję ? z KZPO

186 tys. ubrań męskich, wy­
produkowały w roku 1967 Kra­
kowskie Zakłady Przem. Odzie­
żowego. W nowym roku pro­
dukcja ma wzrosnąć do 198 tys.
ubrań. KZPO ubierają zarówno
klientów krajowych, jak też
coraz liczniej klientów zagra­
nicznych, gdyż ubrania są eks­
portowane do Związku Radziec­
kiego-i rozmaitych
ćhódniej Europy.

Wzrost produkcji
nie jej jakości stało

krajów za-

Coraz więcej drzew

w woj. krakowskim
W Woj. Komitecie FJN w

Krakowie odbyło się spotka­
nie komisji d/s zadrzewiania
z zespołami wyróżniającymi
się w tej akcji. Z podsumó-

TTT
Trzeźwości

istnieje w

Towarzystwo
Transportowców
Krakowie od 1962 r. Ostatnio
odbył się III zjazd TTT, na

którym poinformowano o ist­
nieniu na terenie Krakowa i

województwa 131 kół, grupują­
cych ponad 5 tys. członków.
Najlepszą działalnością wyka­
zały się koła z terenu pow.
krakowskiego, Nowego Targu,
Tarnowa, Wadowic i Oświęci­
mia. W Krakowie wyróżnia się
w pracy koło przy Dyrekcji
Osobowej Woj, Przeds. PKS.

Działalność TTT polega nie

tylko na propagowaniu trzeźwo­
ści wśród kierowców lecz także
na współdziałaniu z MO w za­
kresie kontroli; prowadzenia
akcji prewencyjnej polegającej
na zakładaniu tzw. kącików ru­
chu drogowego, miasteczek ko­
munikacyjnych, gablot i plansz,
uczestniczeniu w akcji „Stop
dziecko na. drodze”, współdzia­
łaniu 1 PZU itd.

Podczas zjazdu dokonano wy­
boru nowych władz. Na cze­
le zarządją stanął płk H. Sta-

rayk. -

wania akcji zadrzewiania wy­
nika, że nasze województwo
poczyniło w ostatnich latach
w tym zakresie imponujące
postępy.

I tak w 1961 r. zasadzono
na terenie całego regionu 770
tys. drzew i 368 tys. krze­
wów,aw1966r.już

"

tys. drzew, i 1.441 tys. krze­
wów. Z orientacyjnych na ra­
zie danych wynika także, iż
W bież, roku wysadzono ok.
1.300 tys. sadzonek drzew i
1.500 tys. krzewów.

Przedłożone na ręk
szły plany mówią o dalszym
nasilaniu tej akcji w woj.
krakowskim. W centrum u-;
wagi znajdują się typowo rol­
nicze powiaty np. miechow­
ski i proszowicki, gdzie sadzi
się szybko rosnące drzewa ta­
kie jak topole, jesiony, oraz

drzewa lpiododajne jak klony
i jawory, a także krzewy ży­
wopłotowe o znaczeniu dla
przemysłu przetwórczego ta­
kie jak np. czarna jagodą czy
róża.1 Przewiduje się również
zadrzewianie niektórych rejo-
nów obfitujących w pastwiska
np. w pow. bocheńskim.

Na .spotkaniu wręczono wy­
różniającym się w akcji za­
drzewiania 23 nagrody i 8 dy­
plomów uznania. (z)

1.138

przy-

i polepsza-
. . się możliwe

przede wszystkim dzięki reali­
zacji długofalowego programu
rozwoju technicznego. Do nie­
dawna KZPO był przysłowio­
wym „kopciuszkiem” wśród
krakowskich fabryk — dziś

przeżywa okres poważnego roz­
woju inwestycyjnego, moderni­
zacji urządzeń. Najbardziej bo­
daj „wąskim gardłem” był od­
dział prasowania, gdzie więk­
szość zabiegów, i to podstawo­
wych, odbywała się ręcznie. W
KZPO trzeba było modernizację
rozpocząć od przygotowania za­
plecza dla przebudowywanej
prasowalni, a zatem od budowy,
kotłowni wysokoprężnej, od za­
instalowania w maszynowni no­
woczesnych sprężarek, próżnio­
wych pomp wysysających itp.
Za tym poszedł import maszyn
prasujących, sterowanych apa­
raturą pneumatyczną. Poprzez
te maszyny przechodzą najpierw
poszczególne części, a potem go­
towe ubrania. Utrzymuje się w

nich właściwe ciśnienie, wilgot­
ność itp. Dzięki tym wszystkim
zabiegom — fason garnituru
męskiego zostaje1 odpowiednio
ukształtowany i wymodelowany,
a materiał zyskuje wymaganą
elastyczność.

Do tej pory zainstalowano 45
maszyn, do 1970 r. ma ich tutaj
być 80. Ten nowoczesny- sposób
prasowania dopomógł w znacz-:

nym stopniu do tego, że KZPO
produkują dziś ubrania według
zachodnioeuropejskich standar-r
dów.

W najbliższym czasie w KZPO
planuje się,— jak nas poinfor­
mował dyr. techn. inż. Z . "Wci­
sło — uruchomienie tzw. komo­
ry polimeryżacyjnej. Proste tka­
niny bawełniane, w ustalonych
temperaturach, nasycane będą
w tej komorze — żywicami.,
Dzięki temu ubrania nie będą
się mięły, a kanty na spodniach
nie będą wymagały już w cza­
sie noszenia ustawicznego u-

trwalanla przy pomocy żelazka.
Równocześnie, głównie z NRF

i Japonii, sprowadzono 70 ma­
szyn do szycia ubrań. Maszyny

uruchomi się w lutym 1968
obecnie znajdują śię one

trakcie montażu. Zastosowanie
tych maszyn pozwoli na wyeli­
minowanie pracochłonnych i

niejednokrotnie niezbyt precy­
zyjnych operacji dokonywanych
dotąd ręcznie, a ponadto przy­
czyni się do dalszego wzrostu

produkcji i doskonalenia jej ja­
kość!. Dzięki tym i innym inno­
wacjom technologicznym, które
opracowywane będą w roku
1968 np. klejenie pewnych: ele­
mentów ubrań w trakcie pra­
sowania niewątpliwie Zakłady

z ul. Nadwiślańskiej —> zyskają
jeszcze szersze rynki zbytu.

(bp)

Tr,
w

331 tys. złotych
oszczędności

Wydział Projektowo - Kon­
strukcyjny Huty im. Lenina
jest zgrupowaniem projektan­
tów, konstruktorów — słowem
ludzi, dla których odkrywcze
myślenie jest niejako Chlebem
codziennym. Nic więc dziwne­
go, że tak dobre wyniki przy­
niósł •— trwający tu przez pa­
rę mięsięcy' — konkurs racjo­
nalizatorski. Zgłoszono 69 pro­
jektów, „z,, których 7, już-zasto­
sowano z ekonoijaicznyrn wyjli-
kiem — 331 tys. oszczędności.

’

Konkurs wygrał inż/ A. Kśie-
niewicz, dalsze miejsca uzyska­
li': Micios '

S. Pająk i inż. S. Wiśniowski.
Jeden z konkursowych pro­

jektów — opracowany przez
inż.. A. Ksieniewicza i mgr inż.
A. Noworytkę — został zgłoszo­
ny w urzędzie patentowym.
Jest to — stosowany już od
dawna z powodzeniem, a obec-
jiie udoskonalony. — ; projekt
zaciskowego łącznika do rur

bez gwintu. Jego zastosowanie
eliminuje konieczność używania
rurek gwintowanych do prze­
palania otworów spustowych w

stalowni martenowskiej.
(n)

W. P., Nowa Huta. Kiedy
zastanie wykonane przejście
dla pieszych na skrzyżowaniu
Ul; Bulwarowej z al. Lenina?
Brak takiego przejścia zmusza

pieszych do przechodzenia
przez tory tramwajowe, co

jest rzecżą niebezpieczną.
Sprawa

przedmiotem
Komunikacji
RN m. Kr,,’
ziła zgody na zrobienie w tym
miejscu przejścia dla pieszych.
Wzięto tu bowiem pod uwagę
właśnie bezpieczeństwo prze­
chodniów (tramwaj jedzie w

tym miejscu z góry, duża czę­
stotliwość kursowania wo­
zów).' Zgodne w tym wzglę­
dzie stanowisko zajęła Dyr.
MŃPK oraz władze MO, bo
przejście jest nieco dalej, (am)

powyższa była
obrad Komisji
przy Prezydium
która nie wyra-

Wada wymowy
F. I. z Nowej Huty. Mam

6-letniego syna, który się ją­
ka. Słyszałam, że można wyle­
czyć tę przykrą wadę, nie
wiem tylko, do kogo się w tej
sprawie udać?

Radzimy zwrócić się do Ga-
binetu (i Wad :Wymowy- .' przy
W6je^< Przychodni Zdrowia
Psychicznego w Krakowie, ul.
Limanowskiego 5. (ol)

Arkudos, A. Zięba,

opracowany przez

Nie normowany czs pracy
N.. H . Gdzie można odszu­

kać przepisy, wyjaśnienia, o-

rzeczeńla itp. w sprawie, pra­
cowników ó pie normowanym
czasie pracy?

Radzimy zaznajomić się z

wydawnictwem książkowym
„Prawo prący” — w oprać.
J. Zielińskiego (edycja Wy­
dawnictwa Prawniczego). Do

uzyskania w bibliotekach rad
narodowych i zarządów okręg,
zw. zawodowych. (JP)

Praca

POMOC domową docho­
dzącą. lub na stałe przyj­
mę zaraz. Kraków, Trau­
gutta 16 b, m. 7.

POTRZEBNA pomoc do- •

mowa. Nowa Huta, Cen­
trum A 6/77. 121829-g
POMOC domową docho­
dzącą przyjmę. Warunki
korzystne.’ Zgłoszenia
osiedle Ugorek, b-1 .

m. 53, godz- 17—19.

PRZYJMĘ pomoc domo­
wą. Kraków, Konarskie­
go 44/10. 121821-g

Nauka
W styczniu do wygrania

KRAJOWEJ
LOTERII
PIENIONEJ

NIEMIECKIEGO — wyu­
czam szybkę, specjalną
metodą. Kraków, Kolber­
ga 8/8, wieczorem.

WPISY na kursy kreśleń
technicznych budowla­
nych, konstrukcyjnych,
instalacyjnych, maszyno­
wych, przyjmuje Zakład
Doskonalenia Zawodowe­
go. Wpisy: Kraków, ul.
Dietla 38. K-11885

Lokale

DWIE panienki pracują­
ce poszukują pilnie nie-
krępującego pokoju, -r

Oferty 21853 „Prasa” Kra­
ków, Wiślna 2.

MŁODE małżeństwo —

(członkowie spółdzielni)
poszukuje mieszkania w

Krakowie. Chętnie zao­
piekuje się starszą oso­
bą. Oferty 21650 „Prasa”'/
Kraków, Wiślna 2.

tfarclafleowe' urygrcuiź

MILION
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Kina

DZIECKIEGO, JEDEN Z
NAJLEPSZYCH BRAMKARZY

spmaa Wtorek

Makarego

Kiedy?
pziennik, 20.20 Przylądki No­
wych Nadziei -progr. publ.
20.50 „Tytoń” film bułg. 22 .50
Dziennik, .33 I?rogr. na jutro,
23,05 i 23.40 Politechnika

matematyka.
ŚRODA

gi^uNnaTOv piłkarzy naszego

nama wwi.h .tEVV ,ASZY>' Z moskiewskiego dy-
nziEckiFcn reprezentant związku ra-
SwiataEG ’ JEDEN z najlepszych bramkarzy

Jak trafił
do piłkar-Pan f

stwa — pytali
g°
rze podczas kon-

. . ferencji praso-
organizowanej -'na> rozpo­

częcie nowego roku.
Całkiem po. prostu, naj­

pierw z rówieśnikami ugania-
p,ł,fcą po Podwórku,

później grałem w szkolnej dru­
żynie, a wreszcie poprzez ko­
ło sportowe przy miejscowej
fabryce, dostałem się do Dyna­
ma. Tu wpadłem w fachotue rę-j
ce trenerów.

‘

Rozpocząłem ka­
rierę sportowca.

~_Kt» był dla Pana wzo-

.. rem?

Piłkarze ZSRR

najlepsi w Europie
ZACHODNIONIEMIECKA

gencja prasowa „Interna tioną-
^Pórt- —Korrespondenż”

ogłosiła dorocznym zwyczajem
listę najlepszych narodowych
reprezentacji piłkarskich w Eu­
ropie w 1967 r. Pierwsze miej­
sce zdobyli piłkarze ZSRR. Pod­
stawą klasyfikacji było 112 spo­
tkań międzypaństwowych, któ­
re rozegrano w Europie w

1967 r. Piłkarze 2SRR w 14 me­
czach Odnieśli 10 zwycięstw, 2

razy zremisowali oraz ponieśli
2 porażki.

Na drugiej pozycji' sklasyfi­
kowani zostali mistrzowie świa­
ta Anglicy, a na trzeciej repre­
zentacja Węgier. Dalsze miejsca
w kolejności zajęli: 4. Włochy,
?• Szkocja, 6. Bułgaria. 7.

gosławia, 8. NRF, 9. NRD
Rumunia.

dziennika-

ą-

„Z zimą za pan. brat'

LODOWISKA

i
Ju-

10.

I ZNÓW . otrzymaliśmy
meldunek o urządzeniu na

apel „Echa”, KKKFiT,
WKKFiT i ZMS ślizgawki
dla dzieci i młodzieży. Lo­
dowisko znajduje się w po­
bliżu domu PRZY UL.
GRZEGÓRZECKIEJ 81, ta­
fla mą wymiary 10x8 m.

..Lodowisko urządzili chłop-
. cy: K. Grząka, A. Grzybo­
wski i W. Magryta przy
wybitnej pomocy W. Grzą-
ki.

Czekamy na dalsze zgło­
szenia, które prosimy nad­
syłać na adres: REDAKCJA
„ECHA KRAKOWA”, KRA­
KÓW, UL. WIŚLNA 2,
dział sportowy.

HELSINKI. W kolejnymi' spo
mistrzostw Europy ju
w hokeju Polska prze
CSRS 4:14.
PAULO. 43 lekkoatle
bieg, sylwestrowy wy

Było ich kilku: Imelkow.
•• r-*'? słyszałem o

Nie wierzyłem, że
l z nimroz-

tym le~
nałe- i
chwil

Chomicz. Wiele
^ambrze. 27:_ _

kiedyś będę mógł _

.. ..

mawiać. Spotkanie z t„
genddrnym bramkarzem
żało do najpiękniejszych
mego życia.

— Od czego zależy
forma bramkarza?

—Od przygotowania, ____

poczucia .i wielu, innych okof
licżnóści. Jeśli jestem w dobrej
formie, wydaje mi się, żezła-
!p?ę każdą piłkę,

— Który mecz . pozostał
Panu najsilniej w pamięci?

— Spotkanie jubileuszowe w

Londynie między reprezenta­
cją FIFA a . drużyną Wielkiej
Brytanii. Pierwszy raz miałem
możnbść grania z wszystkimi
^gwiazdami .. piłkarskimi świa~
ta. To było wspaniałe przeży­
cie.

— • Których napastników o-

bawia się Pan najbardziej?
—- Każdego! Każdy bowiem

może wepchnąć
'

piłkę da siat­
ki. Oczywiście są utalentowa­
ni piłkarze, szczególnie groźni
dla bramkarzy jak: Pele,
Fusebió, Albert, Bęne, Mazzola.

— Dlaczego nigdy nie
zmieniał Pan barw klubo­
wych?

— Wychowałem się w Dyna-
mo, wszystko co osiągnąłem, za­
wdzięczam temu klubowi, po
co miałbym zmieniać barwy?

— Obronił Pan wiele rzu­
tów karnych, gdzie tkwi

przyczyna takich sukcesów?
•— Zapewne niektórzy bram­

karze będą protestować, ale u-

waźam, że obrona rzutu kar­
nego jest przede wszystkim
wynikiem błędu strzelającego a

w mąłj/m proę^ęnsjff.^zar
^samę^o bramkarza-

zdanierri^ rzutów kar-
egżękwówanych przez

dobra

samo-

— ZSRR. Drugie miejsce zaj~
mą zapewne Węgry, a trzecie
może NEF.

— Których bramkarzy o-

kresu powojennego uważa
Pan za najlepszych?

•— Grosicsa (Węgry), Biarę
(Jugosławia) .i jSartiego .■(Wło­
chy).

— Co Pan robi w wolnych
chwilach?

— Chodzę cło teatru, kina,
lubię zwiedzać wystawy. Po­

nadto uwielbiam wędkarstwo,
które doskonale wpływa na

ukojenie nerwów.

tkaniu
niorów
grała ż

SAO
tyczny/ x

grał Belg Roelants.
COLORADO SPRINGS. Tur­

niej hokejowy wyg/ałą repre­
zentacji ZSRR, v zwyciężając w

ostatnim spotkaniu USA 11:3.

GARMISCH PARTENKIR-
CHEN. Drugi konkurs skoków
w ramach tygodnia czterech
skoczni = wygrał Wirkola (Nor­
wegia) otrzymując za skoki dłu­
gości 89 i 92,5 m notę 236,2
pkt. Najlepszy z naszych skocz­
ków — Kocjan zajął 8 miejsce.

ZAKOPANE. Noworoczny
konkurs skoków na Dużej Kro­
kwi wygrał Kodejska (CSRS)
przed 'swym rodakiem Hyskiem
i Nadarkiewiczem (WKŚ Zako­
pane).

Słowackiego - .godz.
,,Dom otwarty”. Modrzejęw-.
skiej 19.15 „Fantazy”. Kame­
ralny 19.15 Łaźnia”. Ludowy
19.15 „Bliźniaki z Wenecji”.
Groteska 16 „Amina”.

O^OOOOOOOOO^OOOOOOOOC-OOOOOOOOOOOOOOC-^^OOł

Zgodnie z wieloletnią tradycjg

■•Noworoczny trening
nill/oryu Proonuis

A

■tWco

Moim

nych
Eusebię nikt nie jest w stanie
obronić.

— Jakie sporty uprawia
Pan, poza piłką nożną?

i ~ Koszykówkę, hokej na lo­
dzie, pływanie, narciarstwo,

uzupełniających
dziś wyobrazić

| dżie,
| Be? »sportów
trudno . sobie
dobrego piłkąrzą.

— Czy jest Pan zdenerwo­
wany przed meczem?

— Tylko źli ,bramkarze nigdy
Iszę nże denerwuję. Oczywiście
j zdenerwowania nie można oka­
zywać przeciwnikowi.

— Jak Pan reaguje, gdy
mimo wszystko puści Pan
-bramkę?

~ jTak każdy sportowiec,
jeśli spotka go niepowodzenie.

‘

Jestem, zasmucony, , że moja
| drużyna bramkę. Zal

większy, im większa
<■wina.

— Kto zdaniem Pana jest
faworytem turnieju olimpij­
skiego w Meksyku?

, ...

[•jest tym
jbyia moja
I

I

ZGODNIE z wieloletnią.' tra­
dycją piłkarze Cracoyii prze­
prowadzili wczoraj w południe
noworoczny trening na stadio­
nie, przy al. Puszkina. Kilka­
naście minut po godzinie dwu­
nastej na ośnieżonej
rozegrane zostało
dwóch teamów tego
których wystąpili
drużyny Ii-ligowej
□□□□□□□□□□□□□□□□□□
Biegunówna i Rysula
wygrali
„Bieg sylwestrowy” •

TRADYCYJNY narciarski
„Bieg< sylwestrowy” organizo­
wany
WKS,

Żołnierza Wolności”' zakończył
się tym razem zwycięstwami
Stefanii Biegunównej i Józefa
Rysuli.

Imprezę rozpoczął bieg kobiet
na dystansie 6 km, w którym
niezwykle zaciętą walkę o zwy­
cięstwo stoczyły Biegunówna z

Budną- Przez większą część dy­
stansu prowadziła Budna,, lecz
na finiszu dała się wyprzedzić
o pół długości narty swej ry­
walce. Biegunówna uzyskała
czas 20,36 min. a Budna rezul­
tat o 1 Sek. gorszy. W biegu
mężczyzn na dystansie 12 km
triumfował Rysula-; . który już
po dwóch km wysforował się
do przodu i bezapelacyjnie wy­
grał.♦<>»»»♦♦♦»♦♦♦♦♦♦♦♦♦♦»

P.P. Totalizator Sportowy za­
wiadamia, że.< w Toto-Lotku. z
dnia 31. XII 1967 r. na który
wpłynęło 11.978,444 zakładów,
wvlosowano następujące nume­
ry;15;19,23,35,39,41 —do­
datkowa' 28.

Wylosowana banderola 4074

piłkarzy Cracovii

murawie,
spotkanie
klubu, w

zawodnicy
i re-

w Zakopanem przez
„Przegląd Sportowy” i

zerwy pierwszego zespołu.
Mecz, który obserwowało bli­
sko 1000 najwierniejszych sym­
patyków' klubu, zakończył się
zwycięstwem zespołu ligowego
5:3 (1:1). Bramki strzelili: dla
zwycięzców: Ziiśka i Spiżąk po

t2 Oraz Niemiec, a dla pokońar
nych: Wardyła, Figiel i A. Ko­
walik.

W drużynie II-ligowców wy­
stąpili piłkarze/ którzy grali w

pierwszej rundzie' rozgrywek:
Tabor (Jałocha I), Chemicz, Ja-
łócha II, Antczak, Szymczyk,
‘Póprawski, Rewilak, -Niemiec,
Stroniarz' (Zwoliński), Zuśka,
Spiżak. Na; noworocznym tre­
ningu obecny; był m. in.y tre-

• ner MichąJ.; M.at^ąs, który4 naj-
prawddpodóbńięj ? Obejmie
wkrótce prowadzenie jpierwsze-

.%o żfespołu biało-czerwonych. (1)

Ś. Zasocla zwycięzcę
W plebiscycie „Tertipa*’

W PLEBISCYCIE Redakcji
„Tempa”, WKKFiT i KKKFiT
na najlepszego1 sportowca żióńii

krakowskiej roku 1967 zwy-,
ciężył po raz już trzeci auto­
mobilowy, rajdowy mistrz Eu­
ropy: Sobiesław Zasada (222.003
pkt.), przed Janem Magierą
(Cracovia) 183,^6^ pkt. i Stani­
sławem Szczepaniakiem (WięS
Zakopane) 127.005 pkt. Dalsze
mięjśca zajęli: Adam Kołodziej­
czyk (Cracovia)/ Bohdan Likszo

(Wisła), Józef Kocjan (WKS Za­
kopane), Andrzej Bachleda
(Startj Zak.), Józefa Lędwig
(Wisła),. Zygmunt Pytko: (Unia
Tarnów.) i Henryk Szordykow-
ski (Wawel). -

Zakończenie plebiscytu nastą­
piło podczas Sylwestrowego
Balu-, GTS Wisłą- puchar dla
zwycięzcy wręczył red; nacz.

„Tempa” mgr J. Rotter-

WTOREK
1 x'

Wolność godz? 16, 19 „Dżj
Navarony” (ang., 1. 14).
szawa 15.45, 18, 20,15, Ostatnie
polowanie” (USA, 1. 14).; Ucie- z
cha 15.45, 18,'20A5 „Kopciuszek
W.. -potrzasku” (fr., l. <16). Wan­
da 10.30, 12.45,„Czterej pancer­
ni i pies” CŻ&- .. I (poi., 1. 11),
15.30, 18, 20.30 „Pollyanńa”
(USA, 1, 11). Apollo 10, 12.30
„Testament Inków” (bułg., I.

11), 15.45, 18 „Dziadek do orze- :-

chów” (poi., 1.: 11), 20.15 „Po­
garda” (fr., 1. 18). Mł. Gwardia
(Lubicz 15) 14.45, 17, 19.15
„Francja teaPrzód” (fr., 1. 11).
Kijów 17.30 „Wojńa i pokój”
(ZSRR, 1. 1-4). Sztuka (studyj­
ne) 10, 12.30, 15.30, 18, 20.30

„Klimaty” (fr.,' 1. 18). Wrzos

(Zamojskiego 50) 15.45, 18, 20.15
„3Ó0 Spartan” (USA, 1. 11).
Kultura (Rynek Gł; 27) 18, 20,15 ;

„Jo-jo” (fr., 1. 14). Melodia

(Zwierzyniecka; 1) 15.45, 18,.
20.15 „Małpia kuracja” (USA,
1. 12). . Maskotka . (Dzierżyń­
skiego 55) 15.30, 17.30, 19.30
„Biała karawana” (radź., 1.
11).- Miniaturki- (Franciszkań­
ska 1) 10, 12, uk7, 19 „Kandyd
czyli optymizm-:
(fr., 1. 18). Tęcza
Praska 52) 16.30 ,

Toma” (NRF,
„Czarny tulipan^.
Wisła (Gagowa 21) »16, 18,
„Morderca na urlopie’^’ (jug.,
1. 16). Energetyk (Płaszów —

stadion) 17, 19 „Wyspa Artu­
ra” (wł., 1. 16). Chemik (Za­
kopiańska 62) 19 „Zalotnik”
(fr., 1. 14). Dom
(Lubicz 48) 15/45-, 18,
stcrplatte’”! (poi., 1.
(Dzierżyńskiego;, 5) '■
20.15 „Poznańskie
(poi., 1. 14). Związkowiec (ul.
Grzegórzecka 71) 17, 19 „Wiń-
netou” (jug., 1. 11 — cz. I)..

Fotopląś^iUpn . ... (S;zęz;epątiska
5) 10—21 Van Gogh, Holandia.

KINA W NOWEJ

Światowid godz.
20.15 „Quentin
(UŚA, 1. 11). M . Sala 15,
„Zwariowana ńoc”
Świt 15.45, 18, 20.15
i inni” (USA, 4.
(Majakowskiego 2)
„Kaukaska branką” ,

li).' Orion (Pódięźe) 18 „Szkar­
łatne godło odwagi” (tJSA, 1.

16)..

dała
War-

XX wieku”
(Dębniki, ul.
„Chata wuja

I. 14), 19.30
’

(fr., 1. 14).
20

Żołnierza
20.15 „We-
14). Mikro

15.45, 18,
słowiki”

HUCIE

15.45, 18/
Durward”

17, 19
(pól., 1. 11).
,,’Flip, Flap

U). Sfinks
16, 1.2, • 20

(radź., 1.

Telewizja
WTOREK

Godz.
i 16.25

matyka, 16.55 Wiadomości,
Tełeferie, 17.50 „Turniej Mło­
dych Mistrzów Techniki”, —

18.05' „Nie tylko dla pań”, - —

18.25 „Jak żyć”, 18.40 '„Giełda
piosenki” (H. Bielicka, K. Ko­
narska),. 19.20 Dobranoc, 19r30

1.5 .40 PrOgr. dnia, 15.45
Politechnika ~ inąte-

9 Te le ferie, 10.30 przerwa,
,,Czerwone buki” film z śe-

i: „Sherlock Holmes’’, 11.50
przerwa, 15 40 PrOgr- dnia, —

1'53’5,• 16.25 Politechniką
tematyka, 1

17 Tełeferie,
17.55
Jak
18.40
19.20

; 20.05
(z

20.55
. wiedzlny
poi. 21.55
22.05 Dzienńik, 22.20 LProgr. na

jutro, 22.25 i 23 Politechnika •

matematyka.

ma-

16.55 Wiadomości,
, 17.45 Telekram,

Kronika, 18.10 Z cyklu:
patrzeć na. dzieło sztuki,
„Jazz, w Filharmonii”,

Dobrano-c, 19.30, Dziennik,
,.Czerwone buki” —” film

serii „Sheriock Holmes”',
Światowid, 21.25 „Od-

o zmierzchu” film
„10 minut recenzji”,

UWAGA

Za zmiany w ostatniej chwi­
li wprowadzane, w repertuarze
teatrów, kin i telewizji, re­
dakcja nie bierze odpowie­
dzialności. '

Wystawy —i
Muzeum Narodowe —- Od­

działy, Sukiennice: ■Mal.ars^Mro.'
poi. w. XVIII i XIX (10 do
14.45), Czartoryskich, Pijarska;
15: Sztuka etruska • (10r-l4.45), ?
Krzysztofóry, Szczepańska 2:
.Wystawa książki pońt.4 (11—18)»
KTFi Stolarska 9: J Wystawa

'

fotograf. (10-18), . Pałac Sztu- ;
ki, pl. Szczepański 4: Szopki
krakowskie; '(10^-17);' Pawilon,
pl. Szczepański 3 (ll-?-18), —

Bibl. Publ., Bracka. 17; Sta­
nisław Wyspiański — twórca

pięknej książki.

muzea

Chirurg.: Trynitarska 11
(dzieci do lat 14 J Prokocim),
intern.: Kopernika- 17, Laryn-
gol.: Kopernika 23a, Okulist.:
Kópernika 38, Urolog.: Grze­
górzecka 18, Neurolog.: Bota­
niczna 3, Pediatr.: Prokocim,
Gruźliczy dla' mężczyzn:
Prądnicka 80, dla kobiet: Ska­
wińska 3. Pogot. Ratunk. Sie­
miradzkiego 1 • -'Wypadki tel,
09, zachorowania i przewozy
tel. 395-00, -395-01 i 395-02, Pod­
górze tel/' 625-5Q -,i 657-57. Grze­
górzki tel. 209-01 i 205-77 . Po-

go|.. MQ J:el. 07,,Straż-Rożk teL
08, Pomoc -Drogowa PiJMot
Kraków tel. 417-60 czyn, od
7.—22, Punkt Inform. o Usłu­
gach, ul. Solskiego 27
565-88. Nowa
nel. ,’4il-ii,^
tel. 422-22 i
tel. . 433-33 .

dla.; Nowej Huty , i poiy., .Pro­
szowice: Szpital w Nowej Hu­
cie, .

tel,
Huta: Pogot. MO

Pogot. Ratunk.
417-70, Straż Poż.

Dyżur Pediatr.

Apteki ‘

Szczepańska11, pl. Matejki 2,
Długa 88, Krakowska 19, Dzier­
żyńskiego- 36b (tleń), Proko-
cim, ul. Kolejowa, os. Wieczy­
sta, Nowa Huta: Centrum A
bl. 3 (tlen), Bieńćzyfce: os. Ka-

■'zimiefźówskie — Pawilon 106
— 'Nowa Huta.

K04N'Ę

9
ZOO (Lasek Wolski) od
do zmroku..

godz.

Radia

— Zapomniałem opowiedzieć panu, że ten sam de­
tektyw prywatny, który śledził kaznodzieję przez cały,
dzień przed morderstwem, chodził za nim i później;?
gdy Mustapaa poszedł do domu po swoich ostatnich,
krótkich a bezskutecznych, odwiedzinach w domu pani
Kroll. Mustapaa wyszedł, raz jeszcze, mniej więcej
kwadrans po dziesiątej i wrzucił jakiś list do skrzynki.
Następnie detektyw widział, jak poszedł,do tej swo­
jej „siostry’* w tym samym dąmjLi. Przebywał tam do

wpół do drugiej w nocy, po czym z lekka podchmie­
lony i w doskonałym nastroju, wrócił do swego'miesz­
kania.

— Ale to przecież zupełnie niemożliwe! — wyją­
kałem. Wszystko co dotychczas, jeszcze przed chwilą,
uważałem za niezachwianej waliło się naraz w gruzy.

— Niestety., alibi kaznodziei jest nie do obalenia! .

--

zauWażył oschle komisarz. - -^/Z tego w'ynika, że mor­
derca znalazł na biurku‘pani Kroll list do Mustapaa,
zniszczył gó, wsadził do koperty dwieście tysięcy ma­
rek znalezionych w szufladzie biurka i wrzucił do
skrzynki .pocztowej.

■— I ■w to rpamy uwierzyć?
Wjątpiewaniem.

Tak. Niestety tak było — odparł komisarz, wzru­
szając ramionami. — Mustafpaai któremu sprawa wy­
dała się. naturalnie trochę dziwna, udał się po otrzy­
maniu pieniędzy prosto/dó. pani Kroll/ Przyszedł, źa

późno. Gra już się rozpoczęła, ale: szczęście mu dopi­
sało; udało mu się-świsnąć własny kompromitujący
list ze skrzynki w mieszkaniu ’

pani Kroll i odejść
z tym listem. Teraz mógł z całym spokojem rozważyć
sytuację. Prawdopodobnie zrozumiał od razu, że pie-
niądzę posłał mu nie kto inny, jak morderca. Pani
Kroll nie uczyniłaby tego nigdy, przenigdy. Postano­
wił przeto^ na wszelki wypadek zachować kopertę jako
dowód r?ećzowy, był bowiem przekonany, że zbrod­
niarz sfałszował pismo pani Kroll. I znów miał
szczęście. Okazało się, że pismo ńie jest podrobione,
twierdził, więc, (ńie bez słuszności, jak się zrazu zda­
wać mogło), że pieńiądze są jego prawowitą własno­
ścią. Nie przeczuł oczywiście, że znamy prawdziwe
rozwiązanie tej sprawy. Pieniądze zresztą bardzo rrtu

się przydały, bo test w srapatach. Mianowicie Zgru-

MIKAWALTARI

T-EVAA .A .AA .LIIMK

krzyknąłem z po-

rńadźepie ^Betlejem, na - podstawie reportażu swojego
detektywa,. wymówiło kaznodziei posadę z powodu
rozpustnego trybu życia.

r— Przynajmniej jedna pociecha... — westchnąłem.
Chwilę -szliśmy w milczeniu, obydwaj pogrążeni

w rozmyślaniach.
— Zatem nie pozostaje . nam nic innego, jak za­

cząć od początku —. zaryzykowałem skromnie.
— Nie. Tym razem źaćźniemy od-końca'brzmiała

tajemnicza, odpowiedź „komisarza.
Czytelnik może ..teraz, jeżeli zechce, spróbować

zgadnąć, kto zabił panią Kroll. Albowiem koperta,
którą, mi Palmu pokazał, była ostatnim dowodem rze­
czowym, ostatnim wiarygodnym, faktem, jaki mie­
liśmy. Kto? Dlaczego? Jak? Jeżeli, drogi Czytelniku,
możesz odpowiedzieć na te trzy./pytania,,;.:, zdejmuję
przed tobą- kapelusz, gdyż jesteś ■;mądrzejszy - ode
mnie.

ROZDZIAŁ XI

ęży, wobec których wszystko, co kiedykolwiek; pra­
wiłem panu, było/ najrozkoszniejszym^ komplemen­
tami.

... w mikrofonie rozległ się chrypliwy głos gospodyni
i zaraz potem weszliśmy do windy.

Na górze, w otwartych drzwiach, stała gospodyń^,
'witając nas we właściwy sobie nieuprzejmy sposób.
Burcząc coś pod nosem zaprowadziła nas do pracow­
ni. gdzie Kurt Kuurna w u mazanym farbami kitlu

, malarskim tworzył * nbwe dzieło .sztuki. Odstawił na
bok portret dyrektora Kallberga. Na staiudzę stał,
teraz zaczęty obraz przedstawiający utrzymaną w ja­
snej tonacji głowę kobiecą. Przypominało to Kirsti
Kroll, jak leżała w szpitalu na białych poduszkach.

— Ćźy'znów chce pan zamącić czystą krynicę mego
natchnienia — zapytał artysta z wyrzutem.

— Cóż pan maliije?’ ~ spytał Palmu ciekawie, r—

Obraz święty, czy jak?
Ustawiwszy się przed stalugą patrzył krytycznie.
— Hm — rzekł wreszcie — to wcale niezłe. Nawet

j'a prawie mogę to zrozumieć...
— Sentymentalny kicz! — zawyrokował autor, ru­

mieniąc się
ry żołądek.

Komisarz
tel U’,, złożył■i/'fzhlsl* '

.. 't
.

—■'Panie*Kuurna;, przyszedłem, aby zadać panu.jed­
no jedyne pytanie. Ogromne znaczenie/, miałoby ‘dla

,mnie, gdyby pan zechc iał szczerze mi na tó pytanie od­
powiedzieć. Ale naturalnie nie mogę pana do tego
zmusić.

Kuurna, odrzuciwszy pędzel, stanął przed fotelem
komisarza. Jasne słoneczne światło, wpadające przez
oszklony sufit, pracowni, tworzyło jak gdyby koronę
na jego włosach,, leęz twarz pozostawała w cieniu.

. -4 Proszę pytać -^- rzucił niedbale, wkładając ręce
do kieszeni swego białego fartucha.

Głos Palmu ńie Stracił Spokojnego brzmienia, gdy

— zawyrokował autor, ru-

z lekka. — Bo od rana cierpię, mam chc-

zanurzył się ostrożnie w wygodnym fo-
swe ogromne łapy, założył nogę na nogę

Przyszliśmy w okolicę, która wydała mj się znajo- ;
ma. Zastanawiając się dokąd idzie komisarz, staną­
łem wraz z nim przed jednym z domów, Palmu na- ;
ęisnął dzwonek. Wtedy nagle zorientowałem się, że

przecież to dom Lankeli. .

— Mam nadzieję, że Kuurna jest w domu —

mruknął komisarz. — Muszę go o coś zapytać. -To
wprawdzie tylko drobiazg,, ale jeżeli będzie skłonny .v-.us t

odpowiedzieć mi na to pytanie, cała ta smutną lii-* 2apytał’
storia sie wyjaśni. Do tęgo właśnie doszedłem. A ję- —Dlaczego pan zabił panią Kr pil?
żeli nie: zechce odpowiedzieć,- wtedy

‘

będę , muriał od­
łożyć sprawę ad acta i usłyszę od I-Iagerta takie rze- 'A/ (Ciao dalszy nastapi) v (43)

WTOREK

7.30 .

23:50,
17.45

,;Te-.
fragm.

Kirs c h a.18i30 • Kwadrans

,Eskulap idzie
.

— „Mapa e-

Dzienniki: 5, 5.30, 6?30,
8.30, 10, 12.05, 16, 18, 19, 21,

17.00 Aud. rozrywkowa.
Dawną muzyką poi. 18.10
stament Odyseusza”
pow,
piotenęk. 18.50
‘ną Polttechnjkę’
lektryczna mózgą”.. 19.05. Muz.
i aktualności. 19.30 Kalejdos­
kop kulturalny. 20,00' twór­
czości L. Różyckiego. 21.27
Kronika sport, i wyniki Tota-
lizaiora Sporty 21.40 Grają zes­
poły.- 21.55 Studio Piosenki..—
22.20 iiCzłowiek w społeczeń­
stwie ptz^myśłówym”., • 22.35
Muzyka tan., 23.00 Muzyka ka­
meralna.

‘ Środa

ang,.
8.45

Zes-

8.15 Kurs podst. języka
8,3^ Fel. Joanny Prus. .

„Wesoły autobus”, 10.05

poły rozrywkowe. 10.50 „Pod-
chorążacka miłość” — pow. M .

Patkowskiego. :

międzynarodowa,
B. Brittena. 12.25
12.50 „IdeK, którą
ka” — fel. 13.00
Sonata na róg i fortepian. 13.?5O
Wiersze współczesnych poetów
kubańśkich. 14 .00 Koncert mu­
zyki skandynawskiej. 14.30
„Pod fabrycznym clachem”. —

14.45 „Błękitna/sztafeta”. 15,0^F
Melodie' hiśzp. , <1'5.10'. Koncert’ j
chóru. 15.30 Dla dzieci młod­
szych: „Gość z Norwegii” —

opow. 16.05 Public* międzyrtar.-

11.10 Public.

. 11.20 Utwory
Melodie film.

I' zrodziła epo-
Beethoven —


